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Cany prenumeraty!
W e Lw ow ie bez dorę­

czenia do dom u m ieś. zł. 2 ' — , kwart.
* d ostaw ą do dom u . m ies. zł. 2 '4 0 , kwart.
Na prow incji z prze- 

ayłką pocztow ą . . m ies. zł. 2 ‘4 0 , kw art.
Za g ran icą  . . . .  m ies. zł, 5 - —, kwart. 1 5 '—
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C E N A
NUMERU

Listy należy frankow ać. — Reklam acje 
o tw arte  w olne od opłaty. 

R ękopisów  nadesłanych nie zw raca się. 10 gr.

Ceny ogłoszeftt
Za 1 wiersz milimetr. (6<l, cm. szer.) w zwykłych ogłosze­
niach g r  U ,  w nadesłanem  i w nekrologach gr. H ,  
w kronice, repertuar, aział gospodarczy, raski w tekście 
g r  TB, pod nagłówkiem na pierwszej stronie zl. f — . Za 
jedno słowo w drobnych ogłoszeniach g r .  10, kupno 
i sprzedaż słowo g r .  i i ,  matrymonialne, korespondencje, 
prywatne słow o gr. Z0, d la  poszukujqcych  pracy gr . (.  
Z zastrzeżeniem  miejsc Z* orc. Zagranicz. o S0 prc. drożej

Bilans Pierwszego Zlotu
M ło d zie ży Polskiei z  Zagranicy

Młodzież polska z zagranicy, która 
przybyła w liczbie przeszło pięciu ty* 
sięcy osób na Pierwszy Zlot Młodzieży 
Polskiej, — to wielki sejm młodej Po* 
lonji, k tóra zebrała się w W arszawie 
dła ustalenia linij wytycznych działali 
ności, oraz dla zaznajomienia się z wa> 
runkam i pracy młodego pokolenia poi* 
skiego na wszystkich terenach i we 
wszystkich państwach, dokąd los po* 
pchnął Polaków.

W śró d  przybyłych na Z lot znajdzie 
my zarówno młodzież akademicką, jak 
przedstawicieli polskiej młodzieży wiej 
siciej osiadłej na obczyźnie, znajdziemy 
rzemieślników i handlowców, słowem 
wszystkie zawody, wszystkie klasy i 
Warstwy.

N ie  potrzebujemy tłumaczyć, jakie
w-ielkie zadanie miał przed sobą Zlot
Młodzieży Polskiej, rozumiemy aż nad*
to dobrze, czem był ten Zlot dla tych,
którzy urodzeni na obcej ziemi, tylko
śnić mogli o podróży do Ojczyzny,
którzy Ojczyzny nie znali i nie mogli
zetknąć się bezpośrednio z polskim
„wyścigiem pracy". Ze styczność z kra*
jem zrobiła na m łodych Polakach z za*
granicy wielkie wrażenie i że odczuli
oni dokładnie tętno pracy dla Państwa,
świadczy  najlepiei  r ezolucja  powz ię ta
przez plenum Z lotu

„Ręce z zapałem wyciągamy do war*
sztatów pracy, aby przez twórczy zor*
gamzowany wysiłek rozsławić szeroko
na bliskich i dalekich lądach imię Na*
rodu i Państwa Polskiego. N a  nasze
barki spada odpowiedzialność i wielkie
zadanie utrwalenia wśród obcych naj*
Wyższych wartości duchowych i mater*
jalnych N aro d u  Polskiego".

Zestawiając bilans Pierwszego Zlotu
Młodzieży Polskiej, musimy podkreślić,
•-e życie zbiorowe młodych Polaków za
P an ica  jest częstokroć nieuregulowa*
ne- Organizacje polskie niejednokrot*
b ' e nie tworzą jednolitej sity, a nawet
n 'e Współpracują ze sobą, gdyż — czy
!° stojąc pod wpływami czynników po*
tycznych staszego pokolenia, czy to

arr>bicjonuiąc na korzyść jednej, nielicz
nei organizacji, — zapominają o cało*

M am y  tego wymowne przykłady w
•ernczech, gdzie istnieją trzy nicwspól

Pucujące ze sobą organizacje polskiej
( ‘dzieży akademickiej. Zważywszy, że
~aSadniczo w Niemczech mamy tylko
j 2V polskie ośrodki akademickie, wi*
t 2,Ir,y, że młodzież polska na wychodź
T' \ *  ma wiele jeszcze do zdziałania.
t SU do tego dodamy nasze wychodź*

°  we Francji, które skupia młodzież
0rRanizacjach kulturalno * oświato*

Ych, nietylko niewspółpracujących ze
A ale do niedawna nawet wrogich,

■ ° rzet>a uporządkowania zbiorowego
-Vcia młodzieży stanie się dla nas aż
^ zbyt wyraźną. Przykłady powyższe
p^jM^dzą, że Pierwszy Z lo t  Młodzieży
n leJ powinien był zwrócić uwagę zbj- - ■ . . . .2agr r°we życie młodzeży polskiej 

i stać się terenem, na którym 
garii2StaVt'*ciele wszystkich polskich or* 
mj młodzieżowych poza granica
neg0 2eczypospolitej dojdą do wzajem* 
ce r°zumienia i nawiążą współpra*

Tak  •mia„ Sl£ w wielkiej mierze stało. A 
Waż °P ' 'c’e Z lo t uchwalił uporządko* 
terenSt^n organizacyjny na wszystkich 
W 3C, ' U porządkow anie  to ma pójść 
W0j ucbwał Zlotu w k ierunku po* 
dn ie"!3 organizacVi centralnych, wzglę 
Sam, k ° misyj Porozumiewawczych or* 

acY] młodzieżowych Jednocześnie

Utworzenie Światowego Związku Polaków, t e l e g r a m y .
Kraków, 11 V III .  (P A T ).  Po powita* 

n iu  na dworcu  uczestnicy II. Z jazdu  
Polaków  z Zagranicy  udali się do 
swych kwater, a następnie grupami na 
zwiedzanie zaby tków  Krakowa.

N a  rynku  krakow skim  pod pomni* 
kiem Mickiewicza przemówił do roda* 
k ów  his toryk  sztuki dr. Dobrzycki, 
obrazując znaczenie K rakow a i jego za 
b y tk ó w  w historji rozwoju Polski. Z  
ry n k u  uczestnicy Z jazdu  udali się na 
zwiedzenie Bibljoteki Jagiellońskiej, 
poczem autobusam i wyjechali na Wa* 
wel.

N a  dziedzińcu wawelskim ustawiła 
się banderja  K rakusów  z pod Racła* 
wic. Po zwiedzeniu ka ted ry  i zamku 
delegaci zebrali się na bogato  udekoro  
wanym  zielenią dziedzińcu arkado* 
wym.

O ko ło  godz. 12 zaczęli przybywać 
przedstawiciele .władz. K rużganki i 
miejsca pod arkadam i wypełniły  tłumy 
publiczności. O godz. 12 przybył na 
zamek prezes R ady  Naczelnej Świato- 
wego Z w iązku  Polaków  marsz. Racz* 
kiewicz. N a  wstępie uroczystości chór 
„Echo" odśpiewał „Bogu Rodzica", po 
czem marszałek Raczkiewicz wygłosił 
przemówienie na temat znaczenia W a  
welu. N a  zakończenie swego przemó* 
wienia mówca odczytał deklarację, po*

stanawiającą u tworzenie  Światowego 
Z w iązku  Polaków.

Przemówienie marsz. Raczkiewicza, 
jak  i odczytanie deklaracji w yw arło  

[ głębokie wrażenie na obecnych. W  
tym  momencie odezwały się potężne 
dźwięki dzw onu Zygmunta.

Delegacja Z jazdu  Polaków  z Zagra* 
n icy zwiedziła wystawę legjonową w 
M uzeum N arodow em . N astępnie  de* 
legacja złożyła w dyr. M uzeum Naro* 
dowego ziemię, przywiezioną z pól 
Szampanji, z miasta Kościuszko w 
Ameryce, w którem  w październ iku  je* 
d na  z ulic zostanie nazwana ul. Piłsuds 
kiego, oraz ziemię z g robu  matki Mar* 
szalka Piłsudskiego na Kowieńszczy* 
źnie. Ziemia przywieziona przez Pola* 
k ów  z różnych p u n k tów  globu, zosta* 
nie złożona w  kopcu  M arszałka Pił* 
sudskiego.

K raków , 11 V III .  (P A T ).  Pierwsze 
posiedzenie R ady  Naczelnej Światowe 
go Zw iązku  Po laków  z Zagranicy  od* 
było się wczoraj o godz. 9‘30 w sali 
portretowej M agistratu m. Krakowa. 
W  obradach wzięło udział 30 człon* 
k ów  R ady  Naczelnej, przyczem z tere. 
nów  zagranicznych reprezentowane by 
ły : Francja, Niemcy, St. Zjedn., Łotwa 
Litwa, Kanada, R um unja, Czechoslo* 
Wacja, A rgen tyna  i Brazylja.

Prez. Rausthneng o stosunkach polsko-gdańskich.
Berlin, 11 V III .  (P A T ).  Przybył tu 

z G d ań sk a  prezydent senatu gdań* 
skiego Rauschning. Związek prasy za* 
granicznej wydal na cześć prez. senatu 
wolnego miasta śniadanie, na którem 
obecni byli przedstawiciele prasy 17 
państw.

Po śniadaniu Rauschning wygłosił 
przemówienie, w którem  m. in. zazna* 
czyi, że Polska dążąc do załagodzenia 
ogólnej sytuacji, miała te same zamiary 
co G d ań sk ,  doprow adzając  do porożu 
mienia i stwarzając fundam ent do 
współpracy między obu krajami. Spo* 
sób porozum ienia  byl obustronnie  uca 
ciwy i gwarantuje prestige obu krajów. 
Stanowi on bezwzględnie dzieło poko* 
jowe. Mimo dwuletniego terminu pre* 
kluz vwnego tego porozumienia, zapo* 
wiada się ono jako  układ dlugotrwa* 
ly. N ie jest ono sztywną umową, lecz 
elastycznym układem  przystosowa* 
nym do  życia, nie hamującym rozw o­
ju gospodarczego. N iewątpliw ie 
układ  ten stanowi silny fundam ent do 
dalszej współpracy Polski i G dańska.

W  samym G d a ń sk u  podzielone by* 
ły zapatryw ania  na jego s tosunek do 
Polski i Niemiec. W sp ó ln o ta  obszaru 
celnego z Polską, zdecydowała o obra* 
nym kierunku . G d a ń sk  zrozumiał tę 
konieczność. Jest rzeczą wielkiej wagi, 
że usunięte zostały w stosunkach poi* 
sko * gdańskich zarządzenia bojowe, 
o tw arto  w olny  ob ró t  tow arow y  pomię 
dzy Polską i G dańskiem . S tanowi to  
podstaw ow y  w y n ik  układu, za k tóry  
G d ań sk  jest wdzięczny. W a ru n k iem  
zasadniczym w układzie  jest wprowa* 
dzenie kon tyngentów . W p ły n ie  to na 
szczerość wzajemnego s tosunku.

D rugim  ważnym punktem  jest osią* 
gnięcie porozum ienia  w ochronie pro* 
dukcji rolnej wolnego miasta. O chrona

własnej p rodukcji osiągnięta została w 
w yn iku  konieczności wypływających 
ze wspólnego obszaru celnego. Pocf* 
stawowem dążeniem G dańska  było 
wzmocnienie wzajemnego zaufania i 
danie gwarancji Polsce, ze działalność 
gospodarcza w G d ań sk u  przystosowa* 
na będzie do  polityki gospodarczej 
Polski.

N ie  wchodząc w szczegóły, zazna* 
czyć należy, jako  rzecz najważniejszą, 
że układ  polsko * gdański stanowi 
podstaw ę uczciwego kupieckiego po* 
rozumienia pomiędzy dw om a obsza* 
rami. Porozumienie to leży w interesie 
obu stron, i jest pewnego rodzaju  za* 
powiedzią uzdrow ienia  s tosunków  nic 
ty lko  na W schodzie , ale i dalej.

R auschning zakończył swoje przemó 
wienie apelem do przedstawicieli prasy 
zagr. o pozy tyw ną  ocenę uk ładu  poi 
sko * gdańskiego.

Z  o s t a t n i e j  r l n r i  l i

SAMOBÓJSTWO ALEKSANDRA  
LEDNICKIEGO.

Warszawa, I I  V III .  (P A T ).  Dziś w
nocy we własnem mieszkaniu odebrał 
sobie życie prezes A leksander Lednic* 
ki. Przyczyna samobójstwa nieznana. 
Ze w zględu na nieobecność członków' 
rodziny, sędzia śledczy zarządził zabez 
pieczenie dokum entów  i przedm iotów  
znajdujących się w gabinecie zmarłego.

ZG O N BISKUPA  
TYMIENIECKIEGO.

Łódź, 11 V III. (P A T ).  W czora j  o 
godz. 22 zmarł nagle w skutek  a taku 
serca JE. b iskup  łódzki ks. dr. Win* 
centy Tymieniecki, przeżywszy lat 63. 
Przed pałacem b iskupim  grom adzą się 
t łumy wiernych.

Z lot upoważnił Koło Opieki nad Mlo* 
dzieżą Polską Zagranicą do technicz* 
nego przeprowadzenia uchwał, zapa* 
dlych na Zlocie, wśród których ria pier*

wsze miejsce wysuwa się sprawa repre* 
zentacji młodzieży w Światowym Zwiąż 
ku Polaków.
ku Polaków. L. S.

PO G Ł O SK I O  Z G Ł O SZ E N IU  SOWIE* 
T O W  D O  L IG I N A R O D Ó W .

Paryż. 11 V III .  (P A T .)  H a v a s  d o n o s i  z 
G en ew y ,  iż ob iega ły  tam  pogłosk i ,  j a k o b y  
S ow ie ty  zgłosiły  już  sw oją  k a n d y d a tu r ę  do 
I.igi N a r o d ó w  na w rześn iow e  zg ro m a d ze ­
nie.  Szw ajcarska  agencja  telegraficzna tw ier 
dzi jed n ak ,  iż sek re ta r ja t  Ligi N a r o d ó w  nie 
o trzy m ał  tego ro d z a ju  zgłoszenia  ani w 
sp o só b  ofic ja lny ,  ani p o u fn y .

W Y W IA D  Z KS. STA H R EM BER G IEM .

| L o n d y n .  11 VIII .  (PA T .)  Prasa  l o n d y ń ­
ska zamieszcza w y w ia d  z ks. S tahrcm ber-  
gicm. N a  py tan ie ,  czy uw aża  nom inac ję  Pa* 
p ena  za gw aranc ję  p o k o ju ,  w icekanclerz  o- 
św iadczy ł ;  D ośw iad czen ie  n au czy ło  nas, że 
nie m ożna  ufać ż a d n y m  o b ie tn icom  łub  
g w aranc jom  p o k o jo w y m  ze s t ro n y  N iemiec.  
W iem y,  że legjon austr jacki  został  z n ad  
g ran icy  w yco fan y ,  ale z drug iej  s t ro n y  d o ­
w iad u jem y  się z w ia ro g o d n y ch  ź ró d e ł  n ie ­
mieckich, że czyn ione  są wszelkie p r z y g o ­
tow an ia ,  by  um ożliw ić  szybk ie  p rze rzu ce ­
nie leg jonu  na granicę.

C o  do  akcji W łoch ,  ks.  S tah rem b erg  o- 
św iadczył ,  że zd ec y d o w a n a  postaw a  rz ąd u  
w łosk iego  w d u ż y m  s topn iu  p rzesądziła  
w yniki  akcji sp iskow ców . P o w ró t  H a b s ­
b u rg ó w  S tah rem b erg  u w aża  chw ilow o  za 
n ieak tu a ln y .  P rz e k o n an y  jed n ak  iest, że 
prc, lud n o śc i  austr iackie j  woli H a b s b u r ­
g ó w  niż H i t le ra ,

R O Z W IĄ Z A N IE  LEG JO N  LT AUSTRJA* 
C K IEG O

P ary ż .  11 V II I .  (P A T .)  H a v a s  donos i  z 
Berlina ,  że k ie ro w n ic tw o  partj i  na rodow o* 
socjalistycznej w y p o w ie d z ia ło  się za ro z ­
wiązaniem  leg jo n u  austr jack iego .  W e d łu g  
w iadom ości  z M o n a c h ju m .  o b o z o w isk a  te­
go leg jo n u  z n a jd u jące  się w ro zm a ity ch  
m iejscowościach B aw ari i ,  zos ta ły  ju ż  j ak o .  
b y  częściowo e w ak u o w an e .  Z a r z ą d  s t ron ,  
n ictwa austr iack ich  n a ro d o w y c h  soc ja l i­
s tów  m ającego  swą siedzibę  w M o n a c h ju m ,  
zosta ł  p o d o b n o  ró w n ież  rozw iązany .

E C H A  W Y STĄ PIEŃ  G Ó R N IK Ó W  
W E F R A N C JI.

Paryż .  U  V III .  (PA T .)  M in. r o b ó t  p u b l i ­
cznych  p rz y ją ł  de leg a tó w  federacji  g ó rn i ­
ków , w o bec  k tó ry c h  zaznaczy ł  kon ieczność  
sankcyj,  p o d ję ty c h  w nas tęps tw ie  w y p a d ­
k ó w  w k o p a ln i  Escarpclle  i podkreś l i ł ,  że 
nic na leży  łączyć ogó łu  g ó rn ik ó w  polsk ich  
z n iew ie lką  l iczbą ag ita to rów  lu b  tych ,  k t ó ­
rzy wciągnięci zostali  na złą drogę .  R ząd ,  o- 
św iadczy ł  minister,  nie będzie  to le ro w a ł  
żadnej  akcji n ielegalnej,  nie zam ierza  j e ­
d n a k  zmieniać  swej po l ityk i  w s to su n k u  d o  
g ó rn ik ó w  cudzoziem skich .

K A N C L E R Z  S C H U S C H N IG G  POJE* 
D Z IE  D O  W Ł O C H .

W ie d e ń .  11 V III .  (P A T .)  K ancle rz  dr. 
S chuschn igg  z łoży ł  p rzeds taw ic ie low i  agen­
cji Stefani w ażne  ośw iadczen ie  o swej p o l i ­
tyce  w ew n ę trzn e j  i zag ran icznej .  Kanclerz  
zaznaczy ł  p rzy tem ,  że zam ierza  k o n ty n u o .  
wać p o l i ty k ę  dr. D ollfussa ,  a w szczegól­
ności  d ąży ć  będzie  ze wszystk ich  sił w k ie ­
ru n k u  u t rzy m an ia  is tn ie jących  b. d o b r y c h  
s to su n k ó w  m iędzy  R zym em  a W ied n iem .  
Schuschn igg  zapow iedz ia ł  swój p rz y ja z d  w 
nieda lekie j  przyszłości  do  W ło c h .

N IE M IE C K IE  ZA K U PY  W  SO W IE T A C H .

Berlin. 11 V III .  (P A T .)  W c z o ra j  p o d p i ­
sany  zosta ł  tu  u k ła d  h a n d lo w y  niemiecko- 
sowiecki w  sp raw ie  z a k u p u  to w a ró w  so ­
wieckich dla N iem iec,

I
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Wiadomości bieżące.
Sobota11

s ie r p n ia  1934

Zuzanny  
J u tr o ;  Klary p. 

W schód sło ń ca  4.11 
Zachód „ 19.10

T E A T R  W IELKI.
N ied z ie la  g odz .  16 „Błękitna  k rew " .  — 

G o d z .  20.30 „Jacht  miłości".

T E A T R  R O Z M A IT O ŚC I.
Pią tek  godz .  19.30 „ G d y b y m  chciała". 
S o b o ta  godz .  19.30 „ G d y b y m  chciała".  
N ied z ie la  god z .  19.30 „ G d y b y m  chciała".  
P o n ied z ia łek  god z .  19.30 „ G d v b y m  chcia? 

la".
W to re k  godz .  19.30 „ G d y b y m  chciała".

K IN O T E A T R Y :
A P O L L O :  „Pat i P a tach o n  j ak o  kompo? 

zy to rzy" .
A T L A N T I C :  „ k a r i e r a  A n n y  C a rv e r“ . 
C A S I N O :  „Kob ie ty  w jego  życiu".  
C O L O S S E U M  nieczynne .
C H I M E R A :  „Żó ł ty  d e d ek ty w " .  
K O P E R N I K :  „C zib i" ,  o raz  rew elacy jne  

d o d a tk i  i B a r th o u  w Polsce.
M A R Y S I E Ń K A :  „M iraże  szczęścia" o* 

raz  rewja.
M U Z \ :  „D am a  z no cn eg o  k lu b u " .  
P A Ł A C E :  „Przy  d rzw iach  zam k n ię ty ch "  
P A S A Ż :  „ M a n d żu r ja  p łon ie"  oraz  rewja. 
P A N : „Źle k o ch an a"  i- „B uster  chce się 

ż e n ić " .
R A J :  „Śpiew, całus. .. dz iew czyna" .  
S T Y L O W Y : „Banita"  o raz  rewja.
Ś W I T : „So b o w tó r"  i „Kob ie ta  z M onte  

C a r lo " .
S Ł O N C E :  „Blaski i cienie miłości",

o raz  rewja.
L 'C I E Ć H A :  „Ścigana przez  los" i rewja.

W Y S T A W Y :
W iosenna w paw . 5 na  T arg ach  W sch .  
P ien iądza P ol. w B k u  G o sp .  Kraj. ,  Koś? 

ciuszki 1.
Fotografji m łodz .  szk. śr. w Miej.  M u z  

Przem. A r t . ,  H e tm a ń sk a  20.
Pam iątek M ickiew iczow sk ich  w galcrji  

Z a k ła d u  N a r ó d .  im. O sso l iń sk ich ,  ul. Osso? 
lińskich.

MU Z EA :
N a r o d o w e  im. kr. Ja n a  111., G a le r ja  N ar . ,  

M. Hist . ,  Z b io r y  O rzechow icza ,  M. Dzie? 
d u szyck ich  za uprz .  zgłoszeniem .

Miej.  Przem. A rtyst. god z .  10— *3. 
Lubom irskich 11 — 14.
Stauropigji w dn ie  pow szedn ie .
N auk. T ow . im. Szew czenki 10— 14.
ITkr N ar. za up ir  zgl.
P a n o r a m a  R acław icka  od  9 d o  z m r o i u .

W katastrofie pod Lublinem zginęło 18 osób.
Lublin, 11 VIII. (P A T ).  W czora j o 

godz 12 w yd o b y to  zatop iony  autobus 
z w ody  na brzeg. W  autobusie  znajdo? 
wały się zwłoki 13 osób. P onad to  je» 
dna osobę w y d o b y to  z dna  rzeki. W y  
doby te  zwłoki rozpoznały  rodziny. 
Stwierdzono, że w autobusie było ogó 
łem 21 osób. D o  godz. 16 w y doby to  z 
pod  gruzów autobusu  18 osób. Rozie? 
w isko Bugu, w które  wpadł autobus, 1 
powstało wskutek  wylewu rzeki przed 
kilkudziesięciu laty. W  w yd o b y ty m  j

autobusie  znajdowało  się 11 osób, a 5 
osób znaleziono na dnie. A u to b u s  ma 
zgniecioną maskę i w ybite  szyby, oraz 
pękniętą przednią  oponę. D w óch ofiar 
ka tastrofy  poszukują  nurkow ie. Pod? 
czas katastrofy  trzy osoby, jak  wiado? 
mo, zdołały się wyratować. W  akcji 
ra tunkow ej bierze udział s tarosta w ę, 
growski, saperzy, 4 m arynarze z Gdy? 
ni i okoliczne straże pożarne, oraz miej 
scowa ludność.

Nowy eksperyment Roosevelta.
SZCZEGÓŁY DEKRETU O U P A Ń ST W O W IE N IU  SREBRA.

ją, że suma ta w ynosi ok. 190 miljo? 
n ów  uncyj.

Senator Thom as oświadczył, żą. de? 
kre t o upaństw ow ieniu  srebra  jest po? 
czątk itm  nowego systemu monetarne?

W aszyng ton , 11 VIII. (P A T ).  Szot; 
gćly dekre tu  prezydenta  Rooseyelta o 
upaństw ow ieniu  srebra, są następujące 
Z arząd  mennicy będzie zakupyw ał sre 
b ro  po kursie 50‘01 cent. za uncję. Zgo 
dnie z ustawą przyjętą  przez kongres, i go, obalenie b ioku  złotego i nową erą
Zarządzenie  to nie dotyczy srebra wy. 
dobytego  w  Stanach Zjedn. po 21 gru? 
dn ia  1933, ani też kruszcu srebra, lub 
srebra  w sztabach, k tóre  jest własno? 
ścią rządów  państw  obcych lub zagra? 
nicznych banków  emisyjnych N ie do» 
tyczy ono również wszelkich m onet 
srebrnych i w yrobów  srebrn., oraz sre? 
bra  n iezbędnego na cele przemysłowe 
S tanów Zjedn.

Rząd nie wycofa z obiegu monet 
srebrnych. Suma ostatnich zakupów  
srebra dokonanych  przez skarb Sta? 
nów Zjedn. na  rynku  światowym, nie 
jest dok ładnie  znana. Oficjalnie poda?

prosperity . Decyzja S tanów Zjedn. 
większego zużytkow ania  srebra, jako 
czynnika polityki m onetarnej zmusi 
inne państw a do przyjęcia podobnej 
polityki. W k o ń c u  senator doda!, że 
rząd Stanów Zjedn. będzie musiał za. 
kupić  jeszcze około  miljarda uncyj sre? 
bra, aby zachować proporcję zaleconą 
przez Kongres.

W ładze  giełdy nowojorskiej ogłosi? 
ły, że dokonyw ane  transakcje termino 
we srebrem zostają wstrzymane. W  kil 
ka  m inu t potem  cena srebra osiągnęła 
49‘25 ct. za uncję. N a  giełdzie zbożo? 
wej w Chicago ceny zbóż podskoczyły.

” . . . . .   ----

niem pływalni robo tn ik  Jan Rudnicki 
liczący lat 28 w pad ł pod  w ąsko tow y 
wózek, doznając licznych obrażeń.

W łamanie. Ub. nacy nieznani spraw 
cy dostali się do mieszkania prof. Po? 
litechniki dr. inż. E dw arda  Sucharda 
W ysokośc i szkody nie ustalono.

A resztowanie oszusta. W czoraj are? 
sztowano niejakiego W ładys ław a  Do? 
rob iaka  z Łodzi, k tó ry  posługując się 
sfałszowaną legitymacją G łów nego Za 
rządu  Z w iązku  Podoficerów Rezerwy 
w W arszawie, sprzedawał pocztówki, 
oraz portre ty Prezydenta  Rzplitcj.

MORZEM
j BEZ PASZPORTÓW ZAGRANICZNYCH

ST0CKH0LM 
! HELSINGFORS
| dnia 23 sierpnia

LENINGRAD 
M O S K W A

na Fes t i ra l  Teatralny 
3963 dnia 3 września

C en y  o d  Z ł. ISO’ -
( ł ą cz n i e  z u t r z y m a n i e m ,  w y c i e c z k a m i  

i p o b y t e m  n a  lądzie) .

L I N J A  G D Y N I  A - A M E R Y K A
Lwów, Kopernika 3.

 o-----

— T e a t r  W ielk i.  Ju ż  ju t ro  osta tn ia  spu> 
sob n o ść  og lądn ięcia  p o żeg n a ln y c h  przeu? 
s taw ień  opere tk i  warszaw skiej  „S.30" w 
T ea trze  W ie lk im . D y rek c ja  T e a tró w  Miej? 
skich, chcąc um ożliw ić  ja k  na jszerszym  ma? 
so m  pub l icznośc i  lwowskiej oraz  p r o w in ­
c jonalnej  udzia ł  w tej świetnej,  a tak  milej 
imprezie ,  w y zn aczy ła  na o b a  n iedzielne  
p rz ed s ta w ien ia  operetk i  jed n o l i te  ceny naj? 
tań sze  po  1 z ło tym . W szystk ie  b ile ty  są 
j u ż  w y lo so w an e  w b iurze  „ F o t? A b o ? R a u ' 
pi. M ar jack i  9. Jak  w ia d o m o  w niedzielę 
p o  p o łu d n iu  o d b ę d z ie  się p rzedstaw ien ie  
świetnej opere tk i  w iedeńskie j  W al te ra  Kol? 
lo  „B łęk itna  k rew " ,  zaś wieczorem , cie? 
szący się re k o rd o w em  p o w o d z en ie m  „Jacht 
miłości" z n iez ró w n a n y m  Z dzi tow ieck im , 
H e len ą  G ro s só w n ą ,  O r le ń sk ą  i G ab r ie l l i  na 
czele s to łecznego  zespołu .  Pon iew aż  jest to 
n ieo d w o ła ln ie  osta tn ia  gościna warszavo? 
sk i t j  opere tk i  we Lwowie,  a ceny b i le tów  
są tańsze  od  kina. S p o d z iew aż  się m ożna ,  
że ju t ro  i na  o b u  tycn p rzeds taw ien iacn  
T e a t r  W ie lk i  w y b i ty  będzie  po  brzegi.

— T e a t r  R ozm aitości .  W  sobo tę ,  dn ia  II 
bm . w T ea trze  Rozm aitości  g ran a  będzie  
k o m ed ja  P. G e r a ld y ‘ego „ G d y b y m  chciała" 
Ś w ie tna  ta sz tuka  cieszy się o lb rzym iem  
p o w o d z e n ie m  dzięki  d o sk o n a le j  reżyserj:  
p. R. N iew ia ro w icza ,  oraz  grze ak to ró w ,  
j a k  pp. N iczew ska ,  Mila  C z a jk o w sk a ,  Na? 
w ara .  D ą b ro w sk i ,  Kański  i Niewiarowic?..

KOMUNIKATY.
— Z rozgłośn i lw ow skiej P o l. Radja.

„ M u zy k a  n aszych  gó r" .  O  w p ły w ie  p iękna  
p o lsk ich  g ó r  na  m u zy c zn ą  tw ó rczo ść  ludo? 
wą i na  u tw o ry  s ław nych  k o m p o z y to r a  w 
o p o w ie  rad jo s łu c h ac z o m  prof .  A d o l f  Chy? 
b iń sk i  w  n iedzielę  o godz .  13. — „Kaziuch 
o p o w o d z i" .  P rzed  m ik ro fonem  rozg łośn i  
lw ow sk ie j  s tanie  w niedzielę  Kaziuch. typ 
g ó ra la  z p o d  N o w e g o  Sącza w świetnej m? 
te rpre tac ji  J. W ieszczka ,  by  opow iedzieć  
b a rw n ą  g w arą  lu d o w ą  o sw ych  przeży? 
ciach w  czasie p o w o d z i .  W  o p o w ia d a n iu  
z n a jd ą  się rów nież  m om en ty  pełne humo? 
ru. — „ K o n ce r t  so l is tów ".  Z n a n y  lwowski 
sk rzy p ek ,  M a rek  B au er  w ys tąp i  w n i tdz ierę  
z kon cer tem  w s tu d jo  rozg łośn i  lwowskiej.  
A u d y c ja  o god z .  17.10. — „Fe lje ton  T.
H o l le n d e ra " .  L au rea t  k o n k u r s u  „ W ia d o m o ­
ści l i te rackich",  m ło d y  p isarz  p. T ad e u sz  
H o l l e n d e r  w ygłosi  o godz .  1S p rzed  mt« 
k ro fo n em  rozg łośn i  lwowskie j  za jm ujący  
fe lje ton  literacki.  — „Lw ów  — W arszaw ie" .  
Z  okaz j i  „Święta W arsz a w y "  dzisiejsza 65 
„ W eso ła  L w ow ska  Fala"  będzie  w eso łym  
h o łd em ,  jaki  L w ów  za p o śred n ic tw em  swej 
ro zg ło śn i  z łoży  s tolicy k ra ju .  Pe łen  h u m o ru  
p ro g ram  zawiera  ró w n ież  nu tk i  sa ty ryczne  
w  n aśw ie t len iu  p ew n y ch  zagadn ień .  Po? 
czątfck audycji o g odz .  21.02.

— K ino?rewja „M arysieńka". „Flir t  z M a  
rys ien k ą"  o to  ty tu ł  n a jnow szej  rewii,  k tó ra  
na  w czora jszej  p rem jerze  z d o b y ła  sobie 
p o k la s k  u pub licznośc i .  Pub liczność ,  k tóra  
w ype łn iła  salę po  brzegi g o rąco  oklask!? 
w a la  grę a r ty s tó w ,  zm usza jąc  ich d o  biso? 
wań. R ew ja  ta ma zap e w n io n e  p ow odzen ie .  
N a  ekran ie  su p e rp rze b ó j  sezonu  pt.  ,.M;? 
raże  szczęścia".

— Kino?rewja „Stylow y" , Szaszkiewicza 
5, w ys taw ia  p ięk n ą  rewję pt.  „O sta tn i  mo? 
dy  p rz eb ó j"  w  w y k o n a n iu  pierwszorzę? 
d n eg o  z esp o łu  scen w arszaw skich  z współ? 
ud z ia łem  zn an eg o  p ieśn ia rza  M. Łozińsk ie ­
go . N a całość składa się w eso ły  skecz,  mę- 
lo d y jn e  p iosenki,  p iękne  inscenizacje i tan? 
ce. N a  ekran ie  o b ra z  h iszpańsk i  „Banita" .

— Zaparcie. Św iadec tw a  k l in ik  g in ek o * ?  
g icznych  po tw ie rdza ją ,  że n a tu ra ln a  w oda  
g o rzk a  Franciszka?Józefa zapew nia  łagodne  
w y p ró ż n ien ie  i d la tego  stonowanie  jej u po? 
łożnic  jest b a rd z o  wskazane .

KRONIKA MIEJSKA.
Drugie organizacyino-inform acyjns 

zebranie b. uczestników bitw y  pod Za 
dwórzem z 17 VIII. 1920 rM o ra :  b. żoł? 
nierzy detachement mjr. A braham a, oct 
będzie się dnia 12 b. m. o godz. 12 
przy ul. Lindego 5 (Polik lin ika). Obe­
cność wszystkich konieczna.

Posiedzenie sekcji technicznej. One? 
gdaj odbyło  się posiedzenie Sekcji III. 
T. R. M. pod  przew. inż. Matzkego. 
N a  posiedzeniu tem zatwierdzono od? 
danie robó t  d rogow ych przy budowie 
ul. Pełtewnej przedsiębiorstw u budo? 
w y d róg  i ulepszonych nawierzchni 
„Strada" za ogólną kw otę  240.000 zL  
na w arunkach  wyszczególnionych w 
umowie zawartej przez gminę m. Lwo 
wa z tem przedsiębiorstwem. Z  porząd 
k u  dziennego załatwiono trzy sprawy
0 konsens budow lany , oraz zamianę 
sk raw ka  g run tu  w celu uregulowaniu 
ul. Pełtewnej.

Norm alny ruch pociągów  między 
Lwowem  i Krakowem. D yrekcja  O krę 
gowa Kolei Państwowych we Lwowie 
donosi, że po usunięciu p r z e s z k ó d  
spow odow anych  pow odzią  między 
T arnow em  a Bogumiłowicami podjęto  
z dniem 10 sierpnia norm alny ruch po 
ciągów pasażerskich między Lwowem
1 K rakow em  bez przesiadania w miej? 
scu przerwy. Pociągi pospieszne kiero? 
wane dotychczas ze Lwowa d r o g ą  
okrężną przez R ozw adów ?Skarzysk(-> 
do K rakowa, będą  kursow ały  norma!? 
nie przez Rzeszów < Tarnów.

U lgow e biletu tramwajowe dla m!o? 
, dzieży szkolnej D yrekcja  Miejsk. Ko* 
; lei Elektr. podaje  do wiadomości, żc 

młodzież szkolna, pragnąca korzystać 
w roku szkolnym  1934/35 z tram w ajo­
wych u lgow ych bile tów abonam ento­
wych i b ile tów ulgowych po 15 gr., 
obow iązana  jest przy zakupnie  legity­
macji przedłożyć nowe fotografje  o 
rozmiarze 5 na 7 cm. z potwierdzeniem

na odrotnej s tronie przez władzu 
szkolne, na dow ód, że uczeń (nica) 
zapisany (na) jest na rok  szkolny 
1934/35.

Studenci wyższych Z ak ładów  nauko  
wych będą mogli korzystać do dn ia  1 
października 1934 z ulgowych biletów 
abonam entow ych oraz biletów ulgo? 
wych po 15 gr. na podstawie legityma? 
cji z roku  szkolnego 1933/34. O pła ta  
za b lankiet legitymacji w ynosi 60 gr.

W ielk ie zainteresowanie wycieczką  
do Zaleszczyk i Czerniowiec, Pociąg 
popularny , k tó ry  w dniach 12—15 sier 
pn ia  odjeżdża do Zaleszczyk, wzbu? 
dził słuszne zainteresowanie. U daje  
się bowiem do Polskiego M eranu, a 
zarazem umożliwia wycieczkę do Czer 
niowiec. Koszt wycieczki do Zalesz? 
czyk 12'80 zł., bilety w biurach O rbisu  
i W ag o n s  Lits Cooc, p onad to  infor? 
macje u zaw iadow ców  stacyj, k tórzy  
udzielają zniżek do jazdow ych do Lwo 
wa.

Sprawy p o by tu  i noclegów w Zale? 
szczykach, oraz wycieczki do Czernio? 
wiec załatwi Syndyka t  Dziennikarzy  
Lwowskich w biurze przy ul. Akade? 
mickiej 23, telefon 20?01.

Zniżki kolejowe. Zniżki kolejowe w 
formie biletów 1.000 i 2.500 k im .  w ce? 
nie 30 i 45 zl. można uzyskać na pod? 
stawie legitymacji członkowskiej Pol? 
Tow. Tatrz..

D zień w śród gór, lasów  i słońca. 
Okr. Zarżą. Przysp. W o jsk .  Leśników 
organizuje w niedzielę 12 b. m. współ? 
ną wycieczkę ze Lwowa do lasów pań? 
stwowych N adleśn ic tw a Solotwina 
M izuńska. W y ja z d  pociągiem popular  
ny,n ze Lwowa o godz. 6‘11 — po?
w rót około  godz. 23. D ojazd  z W y? 
gody  do Solotwiny kolejką leśną, — 
przepiękną a mało znaną doliną rzeki 
Mizunki. Cena biletu w obie s trony 
6‘60 zl. Bilety do nabycia w Orbisie, 
plac M arjacki 8, oraz w D yrekcji La? 
sów Państwowych, ul. Chorążczyzny  
17, I. p. drzwi N r .  59, telefon 35?69.

W ycieczka do Sławska D nia  12 sier 
pnia uruchom iony będzie pociąg po? 
pularny  vV dolinę O poru . Zatrzym a 
się on  we wszystkich stacjach od Sy? 
now ódzka  W y żnego  począwszy. Koszt 
przejazdu w obie s trony  6'30. O djazd  
o godz. 6‘16, p ow ró t o godz. 23.

M A G A Z Y N  PO ŚC IEL I R. D R Ż A Ł A , 
ul. C horążczyzna 1. 5 o b o k  kina „A p ollo"
nrzerabia kołdry po 4 zł., materace po 6  zł. 
Prz yjm uje pier*e do czyszczenia . 1528

N ieszczęśliw e w ypadki. N a  dworcu 
tow arow ym , w skutek  własnej nieostro 
żności 32?letni robo tn ik  Jan  O leksiuk 
został przygnieciony przez dw a wago? 
ny. O dstaw iono  go do szpitala. N a  Za 
m arstynowie pracujący nad rozszerzę?

Z KRAJU.

N ow e żródlo gazowe w Krynicy.
W  Krynicy oddane  zostały do użytku  
kuracjuszy nowe łazienki gazowe, k tó  
re zostały ukończone przed kilku dnia 
mi. D o łazienek tych doprow adzono  
gaz, k tó ry  w y d o b y w a  się z nowego 
szybu „drugiego Z ubera"  w postaci 
wolnego bezw odnika  węglowego U zv 
skanie bezw odnika węglowego „gazu 
krynickiego" posiada dla Krynicy wiel 
kie znaczenie, bowiem gaz ten ma duże 
zastosowanie lecznicze.

Komisja dla zbadania lokat instytu? 
cyj ubezp. spoi. N a  wniosek Min. op. 
spoi. prezes R ady  Min. powołał nad? 
zwyczajną komisję dla zbadania  spnr* 
Wy lokat instytucyj uhjezpieczeń społe? 
cznych ,oraz w prow adzenia  wytycz? 
nych ich polityki finansowej na przy? 

' szłość. N a  przewodniczącego komisii 
I prezes R ad y  Min. powołał prezesa P.

K. O. dr. G rubera .  Komisja rozpocznie 
| swe prace już w dniach najbliższych.

Zjazd Zw iązku Podoficerów  rezer?
! wy. D nia  15 b. m., odbędzie  się w Tar? 
! n opo lu  zjazd delegatów Zw iązku  pod? 
| oficerów rezerwy z terenu wojew. Iwo? 

wskiego, ta rnopolskiego i Stanisławo? 
wskiego. P ro tek to ra t nad  zjazdem ob? 
jęli: w ojew oda tarnopolsk i M aruszew. 
ski i dca dywizji gen. Dowoyno?Solło? 
hub. W  zjeździe weźmie udział około 
1‘500 delegatów.

W ielka burza gradowa. W czoraj o 
godz. 14‘45 przeszła nad Kielcami i 
okolicą wielka burza gradow a która  
spow odow ała  znaczne straty. W  czasie 
burzy  padał grad wielkości orzecha 
włoskiego, przyczem chwilami panow a 
ły takie ciemności, że trzeba było zapa 
lić lampy. Ulice miasta na całej szero? 
kości jezdni zamieniły się w strumień 
wody.

ZE ŚWIATA.
Łodzią przez A tlan tyk . Polska łódź 

żaglowa „D al“, na której porucznicy 
Bohomolec i Świechowski -  przebyli 
ocean Atlantycki, w ystaw iona będzie 
na wystawie światowej w Chicago.

Fala burz. Reuter donosi z N o w e g 0 
Jorku , że now a fala upałów, k tó ra  ^  
ostatnich dniach nawiedziła stany  poh* 
dn iow o ? zachodnie, wywołując iiczn® 
ofiary  w ludziach, obecnie już pizem- 
nęła po  ulewnych deszczach, jakie prze 
szły nad stanami C olorado , Nebrase* 
Ind iana  i Kentucky. W  niektóry^*1 
miejscowościach deszcz był tak  gwałt0 
wny, że na ulicach miast w oda  doch°* 
dziła do poziom u 1 m.
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Program ramowy, i Przedstawiciele 50 państw zwiedzą Lwów.
Sobota, 11 sierpnia. 

Lwow. G.*k. 16: M u z y k a  lekka.  16.40: I.’ 
u \ o r \  . r .cp ian o w c .  1 • : S łu ch o w isk o  dla 
dzieci.  K o n cer t  k am era lny .  18: Fc.
j  t on i;‘ t r a cki. 18.15: K o n cer t  zespo łu  man 
d o h m s tó w .  15.45: O dczy t .  19: Rozmaitości .  
19.l a :  P :y ty .  19.50: W iad .  sport .  20: K o n .  
cert chop in o w sk i .  20.30: O dczy t .  20.40: Re. 
>-LaI śp iew aczy .  21.02: D zienn ik  w ieczorny .  
- 1 1 2 :  5 ; t.zyka lekka. 22: P o g a d a n k a .  22.10
Plvtv .

Lwów.
10: Nar, 
Czasu, 
i eiii.:, :. 
- v mf on .  
z v k i  p, . 
P ł y t y .  15 
r o l n y c a .  
r o l n i c z a . 
d l a  d z i c t  
F e l i e t o n  
P e t o n  l::-. 
z y k a  leki- 
K o n c e r t  
c z o r n v .  2 
22: S k r :  
W ind  -r-

N ied zie la , 12 sierpnia .  
G o d z .  8.30: A u d y c ja  poranna ,  

z eń s tw o  z K rakow a .  11.57: Sygnał 
2 10: O rk ie s t ra  sym foniczna.  13: 
•ouzyczny. 13.10: D. c. o rk ies try  

U  .45: O d c z y t .  14: K oncert  mu ’ I
>K;e|. 15: 1'eljeton wiejski.  15.15: 

25: P rzeg ląd  ry n k ó w  p ro d u k tó w
15.55: P ły ty .  15.45: P o g a d a n k a  

.o: M u z y k a  lekka. 17: S k rzynka  
i - .10: K oncer t  solistów, 15: 

h te rack i .  15.15: P ły ty .  18.45: Fe. 
:rr.cki. 19: Rozmaitości .  19.15: Mu* 

20.02: 1'eljeton ak tu a ln y .  20 12: 
p p u l a r n y .  20.50: D z ien n ik  wic. 
102 ;  „ N a  wesołej lwowskiej fali", 
enka p o c z to w a  techniczna.  22.15: 

rt. 22.50: Płyty.

W  W arszaw ie  odbędzie się w czasie 
od 3 do 7 września b. r. m iędzynarodo 
wy zjazd przeciwgruźliczy, w którym  
wezmą udzia'1 reprezentanci niemal 
wszystkich państw  świata. Jak się do* 
w iadujemy, uczestnicy tego zjazdu re* 
prezentujący przeszło 50 państw w licz 
bie przeszło 200 osób przybędą do 
Lwowa 8 września b. r., aby zwiedzić 
miasto Lwów, oraz cały szereg urzą* 
dzeń sanitarnych i ochronnych z za. 
kresu walki z gruźlicą.

W  dniu wczorajszym w biurze miej. 
skiego LTrzędu zdrowia odbyła się kon 
ferencja ścisłego komitetu, k tó ry  zaj. 
muje się przygotowaniem  program u 
przyjęcia uczestników tej licznej wy* 
cieczki zagranicznej. N a d  programem 
ze szczegółami przyjęcia i zwiedzania 
urządzeń sanitarnych we I.wowie roz*

winęła się dłuższa dyskusja, w której 
zabierali głos: N aczelnik W y d z .  zdro. 
wia dr. Doliński, dy rek to r  Sanatorjum  
w H olosku  dr. W ęgrzynow sk i,  prezes 
Izby lekarskiej i dy rek to r  Szpitala 
państwowego dr. Pohorecki, naczelny 
lekarz Ubezpieczalni Społecznej dr. 
Miziura, d y re k to r  A rchiw um  dr. Czo. 
lowski i dy rek to r  ,,Orhisu“ Orzecho. 
wsk i.

W  ramach program u odbędzie się 
zwiedzanie m. in. Panoram y Racławic* 
kiej, W ysok iego  Zam ku z kopcem i 
Kamienicy Królewskiej. Dalej lekarze 
zagraniczni zwiedzą szpitale państw o, 
we, Ubezpieczalni Społecznej i żydo* 
wskie, Sanatorjum na H olosku , ośro. 
dek zdrowia na Zamarstynowie. Zwie. 
dza też szczegółowo Targi W schodnie.

'  W praktyce było jeszcze górze!
N i 
ne

P on iedz ia łek ,  15 sierpnia.

Regulamin wpisów na Uniwersytet J. K.
w roku akademickim 1934-35.

Lwów. C - d ; .  6.50: A u d y c ja  p o ra n n a ,
l i . ? ” . >vz;:zi czasu. 12.05: Przeg ląd  prasy.  
12.10: Piyiy.  15; D z ien n ik  p o łu d n io w y .
D.0Ó; O rk ies t ra  sa lonow a ,  14: G ie łda .
16: M u z v k a  lekka  w w y k o n a n iu  ork ies try  
tea tru  H *v-.vood 17: A u d y c ja  dla dzieci.  
1 / .15: K rrsceri k am era lny .  17.40: Recital
śpiewać;-,  ’*• O dczy t .  15.15: Pły ty .  18.25: 
Recital  fo r tep ian o w y .  18.45: P o g a d a n k a .
19: Rozmaitości.  19.15: A u d y c ja  strzelecka. 
19.40: P1-. n .  19.50: W ia d .  sport .  20.02: I-e. 
l je ton .  22.12: K oncert  z D o l in y  Szwajcar ,  
skier. 22.-"'i': D z ienn ik  w ieczorny .  2 1 0 2 :  Fe, 
i je ton  21 12: D. c. koncer tu .  22: Fe l ie ton  
l i t e r a 55: 22.15. M u z y k a  taneczna .

Sport i W y c h o w a n ie  F iz y c z n e
Sukcesy lekkoatle tek  polskich w 

Londynie . N a czwartych kobiecych 
światowych igrzyskach sportowych w 
przedbiegzch na 6 m. W alasiewiczów, 
na była klasą dla siebie i osiągnęła 
czas 7.8. W  półfinale 60 m. 1. W alasie , 
wiczówna 7.6, 2. Angielka Johnson. W  
drugim półfinale wygrała H olenderka  
Shurmsr. przed N iem ką Kullman.

^ E h m ; - i c ; a  dysku: Obie Polki prze. 
t z l y  do finału, W eisów na  uzyskała wy 
mk 59.19. Cejsikowa 35.26.

Bieg na SO m. przez płotki (16 zawo* 
dnics-eki: w pierwszym przedbiegu
Freiw aidów na uzyskała 5 miejsce za 
W'loszką Yalla.

lJrzec;neg na 100 m. odbył się w 6 
serjach. W alasiewiceówna zwyciężyło, 
w s w r c i  serji w czasie 12.3, kwalifiku. 
jąc sit -.o finału.

Mi’ finale kuli pierwsze miejsce za. 
jęła N iem ka iMauerinayer 13:67 przeć- 
Niemka Fieisser 12.10 i Czeszką Pęku* 
rową 1; 48. W eisów na  zajęła 4*te miej. 
bce 11.31, a Cejs ikow a 5.te z wynikiem 
10.61. p.-zaiem rozegrano mecz Koszy, 
kówki Francja * Polska. W ygra ła  Fran 
cja 53:21 (24:13).

Uniwersytet Jana Kazimierza dzieli 
się na pięć W ydziałów: Teologiczny,
Prawa, Lekarski, Humanistyczny i Ma* 
tematyczno . Przyrodniczy; nadto na 
W ydzia le  Prawa — obok studjum 
ogólnego, — istnieją studia uzupełnia­
jące, a mianowicie: a) studjum ekono. 
miczno . administracyjne, b) studjum 
dyplomatyczne, c) studjum sądowe; na 
W ydziale  I^ckarskim zaś istnieje Od* 
dział Farmaceutyczny.

N a  W ydziale  Teologicznym, Id urna. 
nistycznym i M atematyczno . Przyro. 
dniczym przyjmuje się studentów bez 
ograniczenia liczby, — pozostałe Wy* 
działy ze względu na miejsca w semi* 
narjach, pracowniach i salach wykla* 
dowych, przyjmują tylko ograniczoną 
ilość studentów na pierwszy rok stu. 
djów i ograniczają przyjmowanie stu. 
dentów lat wyższych z innych Uniwer. 
sytetów.

Ubiegający się o przyjęcie do U ni.  
wersytetu Jana Kazimierza składają na 
przód w czasie od I-go do .Sgo wrześ. 
nia w Kwesturze Uniwersytetu  14 ;f. 
tytułem opłaty wstępnej za badanie le. 
karskie i za koszta manipulacyjne.

Badanie lekarskie obowiązuje  wszyst 
kich wpisujących się poraź pierwszy 
lub po przerwie. Badanie lekarskie od. 
bywać się będzie od dnia l .go  do S.go 
września w porządku alfabetycznym. 
K andydat poddany badaniu leka rsk ie  
mu wnosi w terminie do 10 września

(na W ydziale  Teologicznym równocze. 
śnie z wpisem) na specjalnym druku 
podanie o przyjęcie na ten Wydział, 
na k tórym  pragnie studjować.

Do podania o przyjęcie w charakte. 
rze studenta należy dołączyć: i. me» 
trykę chrztu względnie świadectwo uro
dzin; yiadectwo dojrzałości z pan*
stwowej szkoły średniej ogólnoksztalcą 
cej lub szkoły średniej z prawem pu. 
bliczncści; 3. świadectwo roczne z ki. 
VII. i VIII .;  4. pokwitowanie dokona, 
nych opłat 14 zł.); 5. potwierdzenie
badania lekarskiego; ewentualnie 6. do 
kum ent określający stosunek do służ. 
by wojskowej; nadto 7. jeżeli kandy. 
dat ma przerwę w studjach świade. 
ctwo moralności i curriculum vitae z 
uwidocznieniem powodów przerwy w 
studjach; S. jeżeli kandydat przenosi 
się z mnej szkoły akad., lub z innego 
W ydziału , winien dołączyć także świa. 
dectwo odejścia.

N a  W ydziale  Lekarskim obowiązu. 
je wszystkich k an d y d a tó w  egzamin 
wstępny (kawalifikacyjny), zaś na \ v  y 
dziale H um anistycznym  mogą być kan. 
dyaaci indywidualnie wzywani do Dzie 
kana W ydzia łu  i poddani egzaminowi 
kwalifikacyjnemu.

W ynik i załatwienia podań zostaną 
podane 25 wrześnit na tablicy ogło. 
s-eń Wydziałów. Przyjęci na I. r. s tu. 
djów oraz ci, którzy przenoszą się na 
wyższe lata studjów z innych Szkół

t. O.40 do 3.50 
PEBECO Spółka Akcyjna w Poananio

ło największe ułatwienia, a niewąt-

f
akademickich, muszą zaraz po przyję. 
ciu uiścić w Kwesturze wpisowe w 
kwocie 30 zł.

Słuchacze wyższych lat studjów, ja. 
koteż słuchacze wpisujący się po prze. 
rwie studjów lub po skreśleniu z listy 
słuchaczy, otrzymywać będą kupon na 
druki wpisowe w dniach od 25 września 
do 6 października.

W pisy  odbywają się jednorazowo na 
cały rok akademicki od 24 września do 
6 października.

Studenci wpisujący się na dalsze lata 
Studjów nie wnoszą osobnych podań 
o przyjęcie. — W olni słuchacze wpisu, 
ją  się podobnie, jak studenci I. roku, 

do podania muszą dołączyć świade* 
ctwa poprzednich studjów i pisemne 
przyrzeczenie przestrzegania przepi. 
sów i zarządzeń akademickich.

Opłata  roczna dla studentów na
I.szym roku studjów wynosi 270 zł., na
II. r. s tudjów 250 z!., na III. r. studjów 
220 zł.

Szczegółowy tok postępowania dla 
uskutecznienia wpisu normuje „Regu. 
lamin wpisów", który można nabyć w 
Akademickim sklepie tytoniowym przy 
ul. Marszałkowskiej nr. 1 w cenie 15 
gr., lub też w drodze korespondencji z 
Sekretarjatem LIniwersytetu za przyślą 
niem 20 gr. w znaczkach pocztowych.

P rzy  cierpieniu serca i zwapnieniu 
naczyń, skłonności do udaru  i ataków 
apoplektycznych naturalna w oda  gorz. 
ka  Franciszka Józefa zapewnia lagod. 
ne  wypróżnienie, bez nadwyrężania 
się. Zalecana przez lekarzy.

O S T A T E C Z N Y  T E R M IN  PR Z Y J. 
M O W A N I A  N A L E Ż N O Ś C I  N A  

P O Ż Y C Z K Ę  N A R O D O W Ą
W  celu d ania możności uregulowa. 

nia zaległości subskrybentom , k tórzy 
jakichkolw iek przyczyn nie płacili w 
całości należnych kw o t za subskrypcję 
Pożyczki N arodow ej do dnia 5 sierp, 
nia 1934 r. termin przyjm ow ania 

wpłat na subskrypcję  zostaje sprolon- 
gow any do dnia 5 września 1934 r., 
przyczem termin ten należy traktow ać 
jako  ostateczny, po upływie którego 
nie będą  przyjmowane wpłaty za sub. 
skrypcję Pożyczki Narodowej.

g e o r g  o y e n  b a x t e r . u

t a j e m n i c z y  s z e p t .
(C iąg  dalszy.)

Zabił mnie „Szepczący" — wymamrotał.
— Cóż to za „Szepczący?" spytał k e n w o rth y .  
Oczy konającego zmatowiały. Czaiła się w  nich

To-pacz. Snać uprzytam niał sobie, że nie zdąży wy. 
znać wszystkiego.

— W szystk ie  te grabieże — zaczął mówić. — 
M łamanie do kasy ogniotrwałej w First N a tiona l  
^ ank, w Deaconvi!le... wielka kradzież w Lead Ci. 
y-. dwadzieścia innych; to  wszystko zostało doko*

Jlane przez tą samą bandę, k tórą  dow odzi Szepczą. 
Cy, Byłem jednym  z członków. W y kończy li  mnie 
^ a n a k .  „Szepczący" mnie wykończył. Usiłowałem 
t Myc, kim on był. I wykryłem! Z a to  mnie sprzą.

Jego nazwisko...
Uc^ Glos mu się rwał. Słabnącą ręką starał się zbliżyć 

°  łermera do swych sztywniejących warg.
~~ Prawdziwe nazwisko Szepczącego jest...

Tirrit e b y^° *° nazwisko — fermer nie dosłyszał, 
zał s ° detchnął raz jeszcze i skonał. K enw orthy  ka* 
° p o; r° Wadzić ZVNd°k i do miasta i pow tórzył dziwną 
kflał ~r^L szefy fc>wi- Rzeczywiście, tak  jak napom* 

zna! go aż za dobrze. Tirrit  był 
° k a .  V . mieć więcej niż trzydzieści lat, lecz
0s-ietnna«tn' W  by t. dośw iadczonym przestępcą. O d  
druga 1 ’ połowę życia spędził w więzieniu,
dnie P o ra ? 0 ° Wę poPeb u ając najrozmaitsze zbro* 
tyczyło ob r lf !  S2ery wiedział o wszystkiem, co do* 
aml Bank  w  T3™ m3 naSy pancerne3 w First Natio*

k w  D eaconville, jak  również o kradzieży

i w Lead City, lecz na wiadomości przyniesione przez 
fermera zmarszczył brwi i jął kojarzyć strzępy zna* 
nych mu szczegółów.

Poprosił K enw ortny‘ego, aby nic nie mówił
0 tern co usłyszał od umierającego bandyty .  Z b y t  
wiele rozgłosu m ogłoby udaremnić wysiłki policji.

Następnie  szeryf nawiązał k o n tak t  z urzędnika* 
mi policyjnymi sąsiednich okręgów  i Stanów. Sam 
zaś pojechał do  Le3d City, a następnie do D eacon5 
ville i przy pomocy miejscowych władz jął prowa* 
dzić śledztwo. C hodziło  o ustalenie, czy obydw a 
przestępstwa zostały według jednego systemu wyko* 
nane, coby wskazywało na to, że działały tutaj jedne
1 te same ręce. O kazało  się atoli że obydw ie  metody 
różniły się całkowicie. Obmyślały je dwie zupełnie 
odrębne umysłowości.

Policja wiedziała, że większość kryminalistów, 
nawet najzdolniejszych, popełnia zbrodnie według 
ustalonego wzoru. G d v  raz im się uda, to  w dalszym 
ciągu, aż do śmierci, naśladują swój pierwszy wy. 
czyn. Tutaj jednakże wszystko wskazywało na to, 
iż oba przestępstwa były zaprojektow ane i w ykona, 
ne przez rozmaitych osobników  Policja była w roz. 
sterce. N iek tó rzy  wywiadowcy wyrażali otwarcie 
swoje powątpiewanie, co do szczerości przedśmiert. 
nej wyznania  Tirrita . Zdaniem ich, to był tylko zło* 
śliwy manewr ze strony konającego, mający na celu 
przysporzenie k łopo tów  jakiemuś, znienawidzonemu 
koledze po fachu, k tó ry  go zastrzelił w konkurencyj* 
nej walce.

Jedynym  wynikiem starannie przeprow adzone, 
go śledztwa, było to, że wieść o niem rozeszła się da.

. lek. Zresztą każda tajemnica ma to do siebie, że 
] jest u lub ionym  tematem rozm ów N ajb łahsza  plotka,
! jeśli jest opowiedziana szeptem, niezwłocznie zwraca

uwagę. T ak  też było z opowieścią przedśmiertnego 
wyznania Tirrita. Rozeszła się na tysiącznych niewi. 
dzialnych drutach i dotarła  do ludzi, k tó rzy  żyją po* 
za prawem.

Opowieść ta podziałała podniecająco na prze* 
stępców wszelkiego rodzaju, k tórzy  podawali sobie 
z ust do ust, że na wschodzie operuje jakaś słynna 
banda. N ie  znano jej miejsca pobytu , ale pewnem 
było, że działała w górzystej i pustynnej okolicy, 
gdzie bogacz, Percival Kenworthy, założył fermę. To 
też właśnie do tej miejscowości zaczęły ściągać 
wszystkie asy świata przestępczego. O sobnicy  o dzi. 
kim wyglądzie, bez rękawiczki na prawej ręce, z bv* 
stremi oczyma w twarzach w ychudłych  i szczernia* 
łych, podobn i do jastrzębi, zaczęli przemykać się 
przez góry  i pustynie.

Po przebyciu na miejsce, nie znaleźli tam Szep. 
czącego, gotowego ich zaangażować do swej tajemni* 
czej bandy , ale spotkali znajomych. Zaczęli się orga* 
nizować w tró jk i i szóstki. Porywali bydło. R ozpru . 
wali kasy pancerne. Grasowali w miastach i na go* 
ścińcach. Fala zbrodni, której Szepczący tak  starań* 
nie unikał, wezbrała w niespełna miesiąc po śmierci 
Tirrita. O kru tnem  zrządzeniem losu, Percival Ken* 
w orthy  ucierpiał przez nią więcej od innych.

N ie  był on jednak człowiekiem, k tó ry b y  siedział 
spokojnie i patrzał bezczynnie, jak zabierają mu set. 
ki krów, rabują jego pieniądze wysyłane do  miasta 
i terroryzują  mu robo tn ików  po domach. Postano* 
wił wziąć sprawę w swoje ręce. Zwołał na naradę 
swoich sąsiadów, czołowych przedstawicieli kopal* 
nianych okręgów, tartaków, ferm hodowlanych i oko. 
licznych miast.

(C . d. a.)
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Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

Km, VII. 1093/34. O b w ieszczen ie .  K c m o i  
n ik  S ą d u  g ro d z k ie g o  miejskiego rew iru  V II  
we Lwowie  z s ied z ib ą  u rz ę d o w ą  p rz y  ul. 
P iekarsk ie j  lc ,  a  na  zasadz ie  art.  602 kpc. 
obw ieszcza ,  że dn ia  21 s ie rpn ia  1934 o godz .
9  o d b ę d z ie  się p u b l ic z n a  l icy tac ja  n a s tęp u ,  
j ących  ruchom ośc i  n a leżących  d o  dłużni* 
k ó w  w  ich m ieszkan iu  we L w ow ie  p rz y  ul.  
P i łsudsk iego  3, n a s tęp n ie  F r ied r ich ó w  10. 
a następn ie  O s tro łęck ie j  14: u rząd zen ie  do .  
raowe. P rz e d m io ty  te  m o ż n a  og lądać  w 
d n iu  i m iejscu sp rz ed a ż y  w  czasie wyżej 
o z n ac zo n y m .

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o  m iejskiego 
R ew iru  V II .

L w ów , 25 l ipca  1934. 4069/K

Km. V II .  1918/34. O bw ieszczen ie .  K o m o r  
n ik  S ą d u  g ro d z k ie g o  miejskiego rew iru  V II  
we Lwowie z s iedz ibą  u r z ę d o w ą  p rzy  ul. 
P iekarsk ie j  lc  na  zasadz ie  ar t .  602 kpc. ob* 
wieszcza,  że d n ia  22 s ie rpn ia  1934 o  godz .
10 p rz e d  p o łu d n ie m  o d b ę d z ie  się licytacja 
p u b l ic z n a  n as tęp u jący ch  ru ch o m o śc i  nale* 
żących  do  d łużn iczk i  w  jej m ieszkan iu  p rzy  
ul. P i łsudsk iego  11 a : u rz ąd z en ie  d o m o w e .  
P rz e d m io ty  te  m o żn a  og ląd ać  w  d n iu  i 
m iejscu sp rz ed a ż y  w czasie w yżej  o z n ac zo .  , 
n y m .

K o m o rn ik  S ą d u  G r o d z k ie g o  m ie jsk iego  
R ew iru  V II .

L w ów , 7 s ie rpn ia  1934. 4068/K

V II.  Km. 1495/34. O bw ieszczen ie .  K o m o r  
m k  S ą d u  g ro d zk ieg o  miejskiego rew iru  V II  
we Lwowie  z  s iedz ibą  u rz ę d o w ą  p rz y  ul. 
Piekarskie j  l c  na  zasadz ie  art.  602 kpc. ob* 
wieszcza,  że d n ia  29 s ie rpn ia  1934 o godzi* 
n ie 9 o d b ę d z ie  się l icy tac ja  p u b l ic z n a  na .  
s tęp u jący ch  ru ch o m o śc i  na leżących  d o  d łuż  
n ik a  w jego  m ieszkan iu  p rz y  ul.  B a to reg o  C 
u rz ąd z en ie  d o m o w e ,  o sza co w a n y c h  na  łą* 
czną  k w o tę  o k o ło  1000 zł. P rz e d m io ty  te 
m o żn a  og ląd ać  w  d n iu  i m iejscu sp rz ed a ż y  
w  czasie w yżej  o zn ac zo n y m .

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o  miejskiego 
R e w iru  VII .

L w ów , 16 l ipca  1934. 4067/K

L w ów , 30 l ipca  1934.

Km. V II .  4792/33. O bw ieszczen ie .  K o m o r  
n ik  Sąd u  g ro d z k ie g o  m iejskiego rew iru  V II 
we Lwowie  z  s iedz ibą  u rz ę d o w ą  p rz y  u k  
Piekarskie j  lc  na  zasadz ie  art .  602 kpc. o s ,  
wieszcza,  że  d n ia  30 s ie rpn ia  1934 o godz .  
11 o d b ę d z ie  się l icy tacja  p u b l ic z n a  nastę* 
p u iący ch  ru ch o m o śc i  n a leżących  d o  dłuż* 
n ika  w jego  m ieszk an iu  we L w ow ie  p rzy  
ul.  P iekarsk ie j  30: 3 w arsz ta ty  s to larskie ,
m a s z y n a  d o  p o le ro w a n ia  ( szm irg ló w k a j ,  
m a szy n y  do  w y c in an ia  szczelin  (s teb la rk i) ,  
o sz a co w an y ch  na łączną  kw otę  1362 zt. 
P rz e d m io ty  te  m eż n a  og lądać  w d n iu  i 
m iejscu sp rz ed a ż y  w czasie wyżej  oznaczo* 
n y m .

K o m o rn ik  S ą d u  G r o d z k ie g o  miejskiego 
R ew iru  VII.

4066/K

II. Km. 264/34. E d y k t  l icy tacy jny .  D n:a  
12 w rześn ia  1934 r. o godz .  10 p rz e d  poi.  w 
Sadzie  g ro d z k im  w S a n o k u  b iu ro  N r .  25 
o d b ę d z ie  się l icy tac ja  realnośc i  w h l .  318 ks. 
gr.  gm. S a n o k  I. ob ję te j ,  Serii L ieby  Schan* 
Fachow ej własnej,  sk ładające j  się z parę.  
b u d .  lk. 13/1, 13/2 i gr.  lk. 473/1, na  k tó ry ch  
stoi kam ien ica  p ię t row a ,  s tanow iąca  naroż* 
n ik  ulicy Jag ie l lońsk iej  i u l icy  P o tock iego .  
W ar to ść  s z a cu n k o w a  w ra z  z p rz y n a le ż n o ,  
ściami w y n o s i  31774 zł., a n a jn iż sza  oferta  
23S30.50 zł., p on iże j  k tó re j  sp rzed aż  n:c 
nas tąp i .

K o m o rn ik  S a d u  G ro d z k ie g o  R ew iru  II.
San o k ,  8 s ie rpn ia  1934. 4072/K

Km. 1705/34. S t ro n a  z o b o w ią z a n a :  Ole* 
ksa  Kizan, ro ln ik  w W as iu czy n ie .  Obwie* 
szczenię  o l icytacji  o raz  w ezw an ie  do  zglo* 
szen ia  w ierzy te lnośc i .  N a  w n io sek  s t rony  
egzekw ujące j  S p ó łdz ie ln i  K red y to w ej  w 
R o h a ty n ie  o d b ę d z ie  się d n ia  17 września 
1954 o go d z in ie  9*tej p rz e d  p o łu d n ie m  w 
Sądz ie  g ro d z k im  w R o h a ty n ie  w b iurze  
N r .  10 na  zasadz ie  z a tw ie rd z o n y c h  waran* 
k ó w  l icytacja  n a s tęp u jąc y c h  rea lnośc i :  Ks. 
gr. W as iu c zy n .  P o lo w a  whl.  701. O zn .  r ta i .  
pgr.  1297 ro la  w  n iw ie  „ N a  L iskach1'. W ar t .  
szac. w raz  z p rz y n a l .  315 zł. N a jn iż sz a  o* 
fe rta  210 zł. 2/4 z  1/2 whl.  225. O zn .  realn.  
pgr.  209 o g ró d ,  pg r .  215 ro la  (we wsi)  wraz 
z z n a jd u jąc y m i  się na  tych  p a rce lach  bu* 
d y n k a m i ,  a t o :  chata,  s to d o ła  i chlew.
W ar t .  szac. w ra z  z p rz y n a l .  366 zl. 75 gr. 
N a jn iż sz a  o fe rta  244 zł. 50 gr. 2/4 z  1,2 
whl.  1363. O zn .  realn.  pgr. 993 ro la  w  ni* 
wie „N a  S iek ern y m " .  W ar t .  szac. w raz  z 
p rzy n a l .  70 zl. N a jn iż sz a  oferta  46 zł. 70 
gr. 2,4 z 1/4 whl.  221. O z n .  realn .  pb .  82, 
n a  k tó re j  z n a jd u ją  się chata  i s ta jnia .  W ar t .  
szac. w raz  z p rz y n a l .  45 zł. N a jn iż sz a  ofer* 
ta  22 zł. 50 gr. 4/16 whl.  605. O z n .  realn. 
pgr.  2S61 ro la  w niwie  „M uraszczow nik" .  
W ar t .  szac. w raz  z p rzy n a l .  135 zł. Najnlż* 
sza  o fe rta  90 zł. D o  realnośc i  p o w y ż sz y ch  
n ie na leżą  ż a d n e  p rzy n a leżn o śc i .  Pon iże j  
najn iższej  o fe rty  sp rz ed a ż  nie nastąp i .  Sąd 
g ro d z k i  w R o h a ty n ie  j a k o  Sąd  h ip o teczn y  
zan o tu je  w yzn aczen ie  te rm in u  licytacyjne* 
go. R ęko jm ia  w y n o sząca  1/10 część su m y  
o szacow an ia ,  a to  o d n o śn ie  do  1) realnośc i  
o b j .  w h l .  701 k w o tę  31 zł. 50 gr., 2) re a ln o ,  
ści ob j .  w h l .  225 k w o tę  36 zł. 70 gr., 3) re*
alności  ob j .  w h l .  1363 k w o tę  7 zł., 4)  rc*
alności o b j .  w h l .  221 kw otę  4 zl. 50 gr., 55
realnośc i  ob j .  whl.  605 k w o tę  13 zł. 50 gr.
w inna  być  z ło ż o n a  w g o tow iźn ie  a lbo  w j 
tak ic h  p ap ie rach  w a r to śc io w y ch  b ą d ź  ksią* I 
ż eczkach  w k ła d k o w y c h  in s ty tucy j  w któ* !

rych  w o ln o  umieszczać  fu n d u sze  małol .  i 
że p a p ie ry  w ar tośc iow e  przy ję te  b ę d ą  w 
wartości  t rzech  czw artych  części ceny giet* 
d o w e j .

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ieg o .
R o h a ty n ,  1 s ie rpn ia  1934. 4082 K

IV. Km. 2470/34. O bw ieszczen ie .  Komor* 
n ik  Sąd u  g ro d z k ie g o  rew iru  IV. w Droho* 
b y czu ,  na  zasadzie  art.  602 kpc. < b  wiesz* 
cza, że dn ia  20 s ie rpn ia  1934 o d  g odz .  11 
o d b ę d z ie  się p u b l ic z n a  l icytacja  ru c h o m o ,  
ści, n a leżących  d o  Fran c iszk a  i Emilii  Kt* 
czo row sk ich  w  ich m ieszkaniu  w  D ro h o b y *  
czu ul Sobiesk iego ,  sk ład a jący ch  się z u* 
r z ąd z en ia  d o m o w e g o  itp. , o c en io n y ch  na 
łączn ą  sum ę 1616 zł. R uch o m o śc i  te m ożna  
o g ląd ać  w  d n iu  licytacji ,  w  czasie wyżej 
o z n ac zo n y m  na m iejscu sp rzedaży .

K o m o rn ik  S a d u  G ro d z k ie g o  Rew. IV.
D r o h o b y c z ,  8 s ie rpn ia  1934. 4079/K

I. Km. 686/34. O b w ieszczen ie .  K o m o rn ik  
S ą d u  g ro d z k ie g o  Rew. I. Jó z e f  Z iem iańsk i  
w  P rzem y ś lu  obw ieszcza,  że dn ia  29 sier* 
p n ia  1934 o  godz .  12 p rz y  ul. Kazimierzo-.-.-* 
skiej 25, 29 s ie rpn ia  1934 o godz .  12.30 przy  
ul. D w o rsk ieg o  10 sp rz ed a n e  zos tan ą  przez  
p u b l ic z n ą  licytację,  a to  p r z y  ul.  Kaziinrc* 
rzow skiej  25 rozm aite  to w a ry  b ław atne ,  
zaś p rz y  ul. D w o rsk ieg o  10 u rząd zen ie  do* 
m o w ę ,  o cen io n e  łącznie  na  k w o tę  zł. 95*. 
R uch o m o śc i  z licy tow ać  się  m ające og lądać  
m o żn a  d o  d n ia  l icytacji  na  m iejscu o d  
god z .  10— 16 w d n iach  p o w sze d n ich .

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o  R ew iru  I.
Przem yśl,  9 s ie rpn ia  1934. 4080/K

Km. 433/34. O bw ieszczen ie .  K o m o rn ik  
S ą d u  g ro d z k ie g o  w K am ionce  S trum ił łowel 
na  zasadz ie  art.  602 kpc. obw ieszcza,  że v»- 
d n iu  21 s ie rpn ia  1934 o d  g odz .  8 o d b ę d z ie  
się licytacja  p u b l ic z n a  ruchom ości ,  należą* 
cych  do  Jó z e fa  G ru szeck ieg o  w jego  lo k a lu  
w  K am ionce  Strum .,  sk łada jących  się z hi* 
l a r d u  z p ły tą  m arm u ro w ą ,  3 k u l  bilarao* 
w ych ,  9 kiji b i la rd o w y c h ,  lus tra  z k onso tą ,  
o sza co w a n y c h  na łączną  sum ę 1780 zł., kto* 
re m o żn a  og lądać  w  d n iu  l icytacji  w miej* 
scu sp rz ed a ż y  w czasie wyżej  oznaczo n y m .

K o m o r n i k  S ą d u  G ro d z k ie g o .
K a m io n k a  Str. , 8 s ie rpn ia  1934. 4081 /K

I Km. 3389/33 3817/33. O bw ieszczen ie  o 
licytacji .  K o m o rn ik  S ą d u  g ro d zk ieg o  za* 
m ie jsk iego  we Lwowie Rew. I*go zawiada* 
mia , że d n ia  12 w rześn ia  1934 o godz in ie  
9*tej o d b ę d z ie  się w Sądzie  g ro d z k im  za* 
m iejskim  w e Lwowie,  ul.  K azim ierzow ska  
1, 34 b iu rze  N r .  IV. l icy tac ja  5/8 części rt* 
a lności w h l  77 i całej realnośc i  whl.  SI 
g m in y  K u lp a rk ó w  Cz. II. (parce le  budo* 
w lane  z b u d y n k a m i  m ieszkalnem i i gospc*. 
da rczem i w Persenków ce  n ied a lek o  stacj! 
k o le jo w e j  „P e rsen k ó w k a  “). Sum a oszaco* 
w ania  w raz  z  p rzy n a leżn o śc iam i 5/8 części 
realnośc i  whTT 77 gm. K u lp a rk ó w  Cz. II. 
w y n o s i  k w o tę  13322 zl. 75 gr.,  zaś realno* 
ści whl.  81 tejże  p m m y  k w o tę  28001 zl. 40 
gr., zaś cena w y w o łan ia  5/8 części realno* 
ści whl.  77 gm. K u lp a rk ó w  Cz. II. w ynos i  
k w o tę  9992 zl. 10 gr. realności whl.  81 te]ż« 
g m iny  21001 zl. 05 gr. Poniżej  ceny wywo* 
łan ia  sp rz ed a ż  nie nas tąp i .  O d n o ś n e  akta  
i in n e  d o k u m e n ta  p rzejrzeć  m o żn a  u pod* 
p isan eg o  k o m o rn ik a .

S tan is ław  W o la ń sk i  
K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o  zam iejskiego 

R ew iru  I. 
ul.  K rasickich  l l a ,  I. p.

Lw ów , 5 l ipca  1934. 4085 K

I. Km. 376/34. O b w ieszczen ie  o licytacji.  
K o m o rn ik  S ą d u  g ro d z k ie g o  zam iejskiego 
we Lwowie  Rew. I*go zaw iadam ia ,  że dnia  
12 w rześn ia  1934 o  godz in ie  10*tej odbę* 
dzie  się w Sądzie  g ro d z k im  zamiejskim wc 
L wowie  ul. K azim ierzow ska  1. 34 b iurze  IV 
l icytac ja  realności  obj.  whl.  68 i 105 gminy 
S k n i ló w  (parce le  b u d o w la n e ,  g ru n t  o rn y  1 
b u d y n k i  m ieszkalne) .  Sum a o szacow an ia  
w raz  z p rzy należnośc iam i  realności whl.  63 
w ynos i  k w o tę  3105 zł., zaś whl.  105 kwo:ą  
5607 zł., zaś cena w y w o ła n ia  realności  whl. 
68 w y n o s i  kw otę  2328 zL 75 gr., realności 
whl.  105 w ynos i  4205 zł. 25 gr. Poniżej  cc* 
ny  w y w o ła n ia  sp rz e d a ż  nie nas tąp i .  A k ta  
o d n o śn e  i inne  d o k u m e n ta  p rze jrzeć  m ożna  
u  p o d p is a n e g o  k o m o rn ik a .

S tan is ław  W o la ń sk i  
K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o  zam iejskiego. 

R ew iru  I. 
ul. K rasickich  l l a ,  I. p.

L w ów , 4  l ipca 1934. 4084/K

I. Km. 3539/33. O bw ieszczen ie  o licytacji.  
K o m o rn ik  S ą d u  g rodzk iego  zam iejskiego 
we Lwowie Rew. I*go n a  zasadz ie  art.  602 
kpc. ogłasza ,  że d n ia  16 s ie rpn ia  1934 o go* 
dż in ie  9*tej ra n o  w Rzęśnie  Polskie j  (F*mn 
O ik o s  S. A .)  o d b ę d z ie  się p u b l ic z n a  licy* 
tac ja  n a s tęp u jąc y c h  ru ch o m o śc i :  1 m aszy n y  
do o k o ro w a n ia  k lo có w  F*my A .  R o i lc r  Ber 
l in  F. A .  75, 1 wal  z o sa d z o n y m  n ożem ,  2 
łoży sk a ,  2 t r y b y  d o  o b ra ca n ia  k loców , 2 
rolki na  s to jakach ,  4 heb le  z c iężarkami,  2 
b oczne  wały ,  k tó re  m o żn a  og ląd ać  w dn :u  
l icytacji  na miejscu sp rz ed a ż y  w  czasie wy* 
żej o zn ac zo n y m .

S tan is ław  W o la ń sk i  
K o m o rn ik  S ą d u  G r o d z k ie g o  zam iejskiego. 

R ew iru  I. 
ul.  K rasickich  l l a ,  I. p.

Lw ów , 29 czerwca 1934. 4085/K

Km, 905/34. O b w ieszczen ie .  K o m o rn ik  
S ą d u  g ro d z k ie g o  w Skolem  na zasadzie  
art .  679 kpc, obwieszcza,  że w sp raw ie  tg ze  
kucy jn e i  K o m u n a ln e j  K asy  O szczędność!  
m iasta  P rzem yś la  w P rzem y ś lu  p rzec iw  Jó* 
zefowi Silfen i B ra n d l i  z S ega lów  Silfen w

się w d n iu  1S w rześn ia  1934 o go d z in ie  5 
p rz cd p o l .  w sali N r .  29 S ą d u  g ro d zk ieg o  w 
Skolem , sp rzed aż  z pub l iczne j  licytacji  ca* 
łych  n ie ruchom ośc i  o b ję ty c h  whl.  234 1
436 ks. gr. gm. Ł aw oczne,  w iasność  Józefa  
i B ra n d i i  S i l fenów  s tanow iących .  N a  po* 
w y ższych  realnośc iach  stoi p o b u d o w a n y  
n o w y  do m  m u ro w a n y  z .  p o d d a sz em ,  nie* 
w y k o ń c zo n y ,  d a ch ó w k ą  k ry ty .  Sum a osza* 
cow an ia  p o w y ż sz y ch  n ie ru ch o m o śc i  wyno* 
si 20.927 zł. 70 gr., zaś sum a w y w o łan ia  
w y n o s i  13.951 zl. 80 gr. Bliższe  szczegóty  
w ak tach  Km. 905/34.

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o .
Skolc ,  dnia  7 s ie rpn ia  1934. 4031/K

F IR M Y .

Firm. 644/33 C. V II I  412. Z m ia n y  ty cz ą ­
ce f irm y spó łk o w e j .  D a ta  w p isu :  5 paż*
d z ie rn ika  1933. B rzm ien ie  f irm y: Polskie  
C en tra le  E k sp o r tu  jaj Seyfa rth ,  Katz  i Ska 
S p ó łk a  z ogr. o d p o w .  we Lwowie. Z m ia n y :  
L ikw idację  u k o ń c z o n o .  W y k reś la  się fi rmę 
z re jestru .

Sąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  II.
W e Lwowie, dn ia  8 m aja  1933. 404(5

Firm. 2057/33 C .  IX 435. W p is  spó łk i  z 
o g ran iczo n ą  od p o w ied z ia ln o śc ią .  D o  reje* 
s t ru  w p isan o  d n ia :  30 g ru d n ia  1933. Siedzi* 
b a  f irm y:  Lw ów . B rzm ien ie  f i rm y:  „Gli* 
m ar"  sp ó łk a  z o g ran iczo n ą  odpowiedzia ł*  
nością.  C zas  t rw a n ia :  n ieogran iczony .
P rz e d m io t  p rz e d s ię b io rs tw a ;  a) n a b y w an ie  
i zb y w an ie  na  w łasny  lu b  cudzy  rachunek  
w sze lk ich  a r ty k u łó w  d la  celów technicz* 
nych ,  chem icznych ,  fa rm aceu ty czn y ch  i le* 
czniczych,  b)  z ak ład an ie  to w arzy s tw ,  tu* 
dz ież  n a b y w an ie  zak ład ó w  lu b  też udzla* 
łó w  w to w a rzy s tw a c h  o p o d o b n y m  zakre* 
sie dz ia łan ia ,  c) f in an so w an ie  wszelk ich  
p rzed s ię b io rs tw  p o d o b n e g o  ro d z a ju ,  d)  po* 
ś redn iczen ie  w tego ro d z a ju  in teresach J 
w ogó le  p rz ed s ię b ran ie  wsze lk ich  czynności  
i p ro w a d ze n ie  wszelkich in te resów  weno* 
d zący ch  w zakres dz ia ła lnośc i  Spółki .  Ka* 
p ita ł  z a k ła d o w y  w ynos i  20.000 zl. wpłaco* 
n y  w całości.  S p ó łk a  o p ie ra  się na  k o n t r a k ­
cie Spółk i  z d a ty  18 g ru d n ia  1933 L. Rep. 
742. Z a w ia d o w c y :  D r.  Je rzy  M a r ja n  Kozi* 
cki, W in c e n ty  W al ig ó ra ,  A d a m  S tan is ław  
B u ja k  zam ieszkali  we Lwowie , pl.  Marja* 
cki 8. Prokurenc*': H e n r y k  Schw eitzer  1
M a re k  F e rn  zam ieszkali  we Lwowie,  pi. 
M ar jack i  8. P o d p is  f i rm y  n as tęp u je  w ten  
sp o s ó b ,  że p o d  w yp isanem ,  w ydrukow a*  
nem lu b  wyciśn ię tcm  b rzm ien iem  f i rm y  u* 
m ieszczą sw oje  p o d p isy  a) jeżeli Żarząc} 
jest  j e d n o o s o b o w y  i c z ło n ek  z a rząd u ,  lu b  
cz łonek  Z a r z ą d u  i p ro k u re n t ,  b )  jeżeli za* 
r z ą d  jest  w ie lo o s o b o w y  dw aj członkow ie  
z a rz ą d u  lu b  cz ło n ek  Z a r z ą d u  i p ro k u re n t  
lu b  dw aj p ro k u ren c i .

S ąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  II.
W e  L wowie ,  d n ia  30 g r u d n ia  1933. 4023

Firm. 1154/33 C. V II I  440. Z m ian y  doty* 
czące f irm y spółki .  D a ta  w p isu :  14 lipca
1933. Brzmienie  f irm y:  T o w a rz y s tw o  dla
o b r o tu  d rz ew e m  sp ó łk a  z og ran .  odp .  Sic* 
d z ib a :  Lw ów . Z m ia n y :  W y k reś la  się człon* 
ka z a rz ąd u  A b r a h a m a  K n o p fa  w sku tek  
śmierci tegoż. P o d p is  f irmy spó łk i  następu* 
je  w ten  sp o só b ,  że p o d  b rzm ien iem  firmy 
um ieszcza swój p o d p is  Leon  Z a h le r  samo* 
istnie.

Sad  O k rę g o w y  W y d z ia ł  II. h a n d lo w y .
W c  Lwowie , d n ia  14 l ipca  1933. 4044

Firm . 1368/33. C. IX. 202. Z m ia n y  d o t y ­
czące firmy spó łk i .  D a ta  w p isu :  8 l is topada  
1933. B rzm ien ie  i s iedziba  f irm y ;  „Po l lon" ,  
sp ó łk a  na f tow a,  z o g ran iczo n ą  odpowie* 
dz ia lnośc ią  we Lwowie .  Z m ia n y :  Dotych* 
czasowi zaw ia d o w c y  M ieczysław  Long* 
cham ps i Dr .  F ranc iszek  Schram m  ustąpili .  
W  ich miejsce u chw ałą  n ad zw .  w a lnego  
z g ro m ad zen ia  z dnia  21 maja 1952 r. L. 
rep. 121.554 w y b ra n i  zostali  zaw iad o w cam i 
L eo p o ld  Szerauc,  k ie ro w n ik  o d d z ia łu  ko* 
p a ln ian eg o  i S tan is ław  Bildz iuk icwicz .  pro* 
k u re n t  f irmy „Polm in"  p a ń s tw o w a  fa b ry k a  
o le jów  m ine ra ln y ch  we Lwowie. I Tm ow ą z 
d a ty  L w ó w  21 maja 1952 L. rep. 121.553 
udz ia ł  M ieczysław a  L ongcham psa  prze* 
szedł  na firmę „Polm in"  p a ń s tw o w a  fabry* 
ka o le jów  m in e ra ln y ch  we Lwowie.

S ą d  O k rę g o w y  W y d z ia ł  II. h a n d lo w y .
W e  Lwowie, dn ia  4 l is to p ad a  1953. 4024

Firm. 2SS/33. W p is  f irm y spółki  z ograni* 
czoną o d p o w ie d z ia ln o śc ią .  D o  ts. re jestru  
h a n d lo w e g o  O d d z ia ł  C  II s t ro n a  w p isano  
dn ia  30 g ru d n ia  1933. Firma i s iedziba  
spó łk i :  „ G lo r ia "  Polska  F a b ry k a  Pcndz li  i 
Szczotek  spó łka  z o g ran iczo n ą  odpowie* 
dz ia lnośc ią  w Białej.  P rzed m io t  przedsię* 
b io rs tw a  w y r ó b  fab ry c z n y  pendzli ,  szczo* 
tek i w y r o b ó w  pokrew-nych, jak  rów nież  
sp rz ed a ż  tychże.  W y so k o ść  k ap i ta łu  zakla* 
d o w e g o :  K api ta ł  z a k ład o w y  spó łk i  w ynos i  
20.000 z ło tych  w całości g o tó w k ą  wpłaco* 
ny. C zas  t rw an ia  p rz ed s ię b io rs tw a :  t rzy
lata d o  dn ia  31 g ru d n ia  1936 roku .  Nazw;* 
sko, z aw ó d ,  miejsce zam ieszkan ia  zawla* 
d o w c ó w :  J a k ó b  R a b in o w itz  p rzem ysłow iec  
w Bielsku, B e rn a rd  L ieb erm an n  k up iec  we 
W ie d n iu  III oba j  do  sa m o d z ie ln eg o  zasię* 
p o w a n ia  f irm y u p raw n ien i .

S ąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  I.
W  W ad o w ic ac h ,  dn ia  30 g ru d n ia  1933. 4038

Firm. 510/34 C  IX 272. Z m ian y  d o ty c z ą '  
ce spó łk i  z ogr.  o d p o w .  D o  re jestru  han* 
d lo w e g o  w p isa n o  dn ia  28 lu tego  1934. 
B rzm ien ie  f irm y:  M ię d z y n a ro d o w e  Towa«
rzy s tw o  t r a n sp o r to w e  „O rien t"  S p ó łk a  = 
ograniczoną, o d p o w ie d z ia ln o śc ią  we L\vo» 
wie. S ied z ib a :  Lwów. Z m ia n y :  U chw a lą
W a ln eg o  Z g ro m a d ze n ia  z d n ia  20 lu tego  
1934 Nr. rep. 539/34 p o s ta n o w io n o  rozwią*

k w id a to ra m i :  N a f ta leg o  L ich tb ach i ,  zam
we Lwowie ,  ul.  D o m a g a l icz ó w  5, H e n ry k a  
B o ra k a ,  zam . w D ro h o b y c z u ,  ul.  S łow a­
ckiego 4 i M a je ra  G o t te sm a n n a .  zam. we 
L wowie ,  Pasaż  H a u s m a n n a  8, k tó rzy  p o d ­
p isu ją  firmę w ten  sp o só b ,  że p o d  jej b rzmię 
n iem  z d o d a tk ie m  w sk azu jący m  na  iikw:* 
dację  um ieszczą  łącznie swe p o d p isy .  Wy* 
kreś lą  się z re jestru  a d n o ta c ję  zajęcia 
dz ia łu  Iz y d o ra  R a p p a p o r ta .

S ąd  O k r ę g o w y  wc Lwowie 
W y d z ia ł  II. h a n d lo w y .

L wów, d n ia  2S lu teg o  1934. 4022

U P A D Ł O Ś C I .

Sa. 13/34. E d y k t .  O tw arc ie  p o s tę p o w a n ia  
u g o d o w e g o  do  m ają tk u  d łu żn ik a  Tyli  W ii t  
k u p co w ej  w S try ju  ul.  R ynek .  K om isa rz  u* 
g o d o w y  S. O . R o b a k o w sk i .  Z arz ąd c a  ugc* 
d o w y  Z y g m u n t  A pfe lg r i in  kup iec  w S try ju .  
A u d je n c ja  u g o d o w a  d n ia  28 s ie rpn ia  1934 
g od z .  9 B iu ro  N r .  23 w  Sądzie  o k rę g o w y m  
w  S try ju ,  w  k tó ry m  n a le ż y  też zgłaszać 
w ie rzy te lnośc i  wierzycie li  także  g d y b y  b y ły  
p rzed m io te m  sp o ró w  w iszących  de dn ia  25 
s ie rpn ia  1934.

Sąd O k rę g o w y  W y d z ia ł  I.
W  S try ju ,  dn ia  25 lipca 1934. 4075

I. Sa. 43/32. Z ak o ń c ze n ie  p o s tę p o w a n ia  
u g o d o w e g o .  P o s tę p o w a n ie  u g o d o w e  dłuż- 
n ik ó w  P inkasa  i B ro n is ław y  S t rc m ó w . kup* 
ców w Jaśle  jest  zak o ń czo n e .

S ąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  I. cywilny.
W  Jaśle , dn ia  7 p a źd z ie rn ik a  1933. 4065

A M O R T Y Z A C JE.
V  N c  94/34. N a  w niosek  D ra  Kazim ierz ;  

Z y g m u n ta  w P rzem yś lu  w d ra ża  się posię* 
p o w a n ie  celem u m o rze n ia  czterech blankie* 
t ó w  w eks low ych ,  a to 3 p o  1000 zł. i jeden 
na 400 zł., p o d p i sa n y c h  przez  D ra  Kazi* 
m ierzą  Z y g m u n ta  i Ja n a  K u h n a  jako  ak= 
cep tan tów ,  k tóre  to weksle  w n io sk o d a w c y  
rzek o m o  zaginęły .  P os iadacza  p o w y ższy ch  
weksli  w zy w a  się, by  d o  dn i  6C u d  oglo* 
szenia  zgłosił  się i o k aza ł  Sądowo weksel,  
g d y ż  w  p rzec iw n y m  w y p a d k u  weksle zosta* 
ną  u z n an e  za u m o rz o n e  i bez  znaczen ia .

Sąd G ro d z k i .
W  Przem yś lu ,  dn ia  6 l ipca  1934. 4076

K U R A TELE.
V II.  P. 161/34. O g łoszen ie .  Petr.i Rapija  

syna  Stasia i M a ry n i  z M o rszy n a  pozba* 
w io n o  częściowo w łasn o w o ln o śc i  z p o w o .  
d u  n ied o łę s tw a  um y sło w eg o .  O le aę  R ap l '  
ż o n ę  Pe tra ,  a córkę  N y k o ł y  i Rózi C iu k ó w  
z M o rs z y n a  p o z b a w io n o  częściowo własno  
w olnośc i  z p o w o d u  m arn o t raw s tw a .  Do* 
radcą  p ra w n y m  dla Pe tra  R apija  i O łe n y  
R apij  u s ta n o w io n o  Stasia F e d u s i c w ;  wójta  
w  M orszyn ie .

Sąd  G ro d z k i  O d d z .  VII.
W  S try ju ,  d n ia  2 l ipca  1934. 4073

III C o  78/34/15. W n io s k o w i  p o s iad aczy
4 i p ó l  prc. l is tów  zas taw nych  C : . MTTeT 
go B a n k u  dla H a n d lu  i P rzem yś lu  w Kra* 
k ow ie ,  p rzesz ły ch  na  rzecz  M a i :  p o lsk iego  
B a n k u  S. A .  w K rakow ie  sku tk iem  ustęp* 
s tw a p re tensy j  p rze ję tych  przez  A k c y jn y  
B a n k  H ip o te c z n y  we Lwowie, o ustanowię* 
nie w sp ó ln e g o  k u ra to ra  d la  strzeżenia  pr?.v.- 
p o s ia d a c z y  l is tów  zas taw n y ch  odm aw ia  się 

S.mj 6)1' r o g o w y .
W e  Lwowie , d n ia  28 czerwca. 4061

U Z N A N IE  Z A  ZM A RŁEG O

T. 163/21. T e o d o r  T arn aw sk i ,  syr. Nyko* 
ła ja  i J e w d o c h y ,  u r o d z o n y  11 p a źd z ie rn ik a  
1SSS w Sław sku ,  gr. kat.  j ak o  żo łn ie rz  ar* 
mji austr jackie j  zginął  w  r o k u  1914. W iauo* 
mości o nim udzie l ić  n a leży  tu ‘ Sąd o w i,  
k tó ry  po  up ły w ie  6 miesięcy o d  dn ia  tego 
og łoszen ia  w yda  os ta teczne  orzc-zzei.ie.

S ąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  I.
Stryj,  dn ia  17 lipca 1934. 4074

T. 16/34. E d y k t .  M arc in  Ju ra -zek .  syn 
W o jc iec h a  i T eresy ,  u r o d z o n y  23 w rześn ia  
1S9S i zam ieszka ły  w  Cięcin ie  jako żol* 
n ierz  50 pp. le g jo n ó w  po lsk ich  zaginął n ;  
w o jn ie  o d  ko ń ca  1919 r. b e ;  ■•clcsci na  
f roncie  rosy jsk im . W d ra ż a ją c  po -tępow an*e  
celem u zn an ia  go  za zm ar łego  w zyw a się, 
a b y  u w ia d o m io n o  Sąd  w W ad o w ic ac h  o 
zag in io n y m  d o  6 miesięcy o d  gg lescen ta ,  
poczem  S ąd  na p o n o w n y  w niosek  orzeknrc  
osta tecznie.

Sad O k rę g o w y  W y d z ia ł  I. cywilny .
W  W ad o w ic ac h ,  dn ia  31 lipca 1934 r 4063

I T  27/34. Jó z e f  Łasiak, syn Józefa  
r jan n y ,  u r o d z o n y  30 stycznia  1885 
m ieszkały  w Bystre j  j ak o  ż o łn ie rz  3t 
a rmji  austr .  zag inął  na  wojnie  c d  
1918. W d ra ż a ją c  p o s tę p o w a n ie  celem 
n ia  go  za zm arłego  w zy w a  się, o.bv 
d o m io n o  Sąd  w W a d o w ic a c h  c z. 
n y m  d o  6 miesięcy o d  og łoszen ia ,  r  
Sąd  na  p o n o w n y  w n io sek  o rzekn ie  
cznie.

S ąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  I 
W  W ad o w ic ac h ,  d n ia  1 s ie rpn ia  1

: Ma* 
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